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pismo poświęcone sprawom ekonomicznym i społecznym
okręgu: Sambor, Siary Sambor, Turka.

wychodzi w każdą niedzielę.
Prenumerata z dostawą do domu atbo z przesyłką pocztową.- 3

miesięcznie 
kwartalnie ,

1 kor. — h
2 * 50 „

Numer pojedynczy ‘20- h.

półrocznie . . . .  5 kor, —  h. 
całorocznie . . 10 „ — „

Prenumerować możua w Adminiatracyi w Samborze Blich 1. 1. 
i we wszystkich Urzędach pocztowych.
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C E K 1  O G Ł O Ś Z E Ń :
Zwyczajne ogłoszenia za jeden wiersz petitowy albo jego 
miejsce 10 bal. — Drobne ogłoszenia po 3 hal. od wyrazu, 
Komunikaty prywatne umieszczone po zapiskach kronikar­
skich i w rubryce Nadesłane za jeden wiersz petitowy 20 h. 

Za artykuły odnoóne Redakcya nie odpowiada. 
Rękopisów nie zwraca s ę

Wydawnictwem kieruje Komitet redakcyjny. Redaktor naczelny i odpowiedzialny: Stanisław Siefanowski.
Pojedyńcze numery: Gazety Samborskiej “ nabywać można w Administracyi, tudzież we wszystkich ajencyach sprzedaży dzienników,

w księgarni p. Stoncla i w głównej trafice p. Raaba w Samborze.

Dział c. k. Tow. gospodarczego.
I. Z Komitetu c. k. gal. Tow. gospodarskiego.

Okólnik do Rad Oddziałów, jakoteż Członków c, k. 
galicyjskiego Towarzystwa gospodarskiego.

X L I I . zwyczajne Zgromadzenie Rady Ogólnej c. 
k. galicyjskiego Towarzystwa gospodarskiego, na które 
powołani są w myśl §. 24. statutu z głosem stanow­
czym Prezesowie i wybrani Delegaci Oddziałów, a 
z głosem doradczym Członkowie honorowi i korespondu­
jący, dalej wszyscy Członkowie czynni Towarzystwa, 
wreszcie wysłannicy innych Towarzystw krajowych J za­
granicznych, odbędzie się w dniach 26. i 27. czerwca
b. r. przed południem w sali ratuszowej we Lwowie, a 
27. czerwca po południu w sali Towarzystwa kredyto­
wego ziemskiego.

Program: We środę dnia 26. czerwca 1907. przed 
południem. O godzinie 9. nabożeństwo w kościele archi- 
katedralnym. O godzinie 10. posiedzenie publiczne.
1. Zagajenie i otwarcie obrad przez Przewodniczącego.
2. Sprawozdanie z czynności Komitetu c. k. gaiicyj- 
skiego Towarzystwa gospodarskiego za rok 1906.
3. Sprawozdanie z czynności Oddziałów za rok 1906.
4. Projekty Statutu i Regulaminu obrad Rady ogólnej 
(ref. Jerzy Turnau). 5. O organizacyi gospodarstwa ze 
względu na brak i wysoką cenę robotnika (ref. Dyr, 
Józef Mikułowski-Pomorski), 6. O akcyi w sprawie han­
dlu bydłem i nierogacizną (ref. Dr, Kazimierz br. 
Szeptycki).

We środę dnia 26. czerwca po południu. Posie­
dzenie poufne, w którem w myśl § §. 31. i 32. al. b) 
statutu udział brać mogą z głosem stanowczym wszyscy 
Członkowie. W  nioski Oddziałów, a) Bełzko-Sokalskiego: 
w sprawie ustawy wzbraniającej sezonową emigracyę 
młodzieży wiejskiej w wieku niżej lat 20. (ref. Jan 
Madejski). b) Rawskiego: w sprawach następujących : 
1. dorocznych targów na bydło rozpłodowe i opasowe 
(ref. Jan Sołowij). 2. zakupna rolniczych maszyn gmin­
nych, oraz zakładania sadów po gminach (ref. Jan 
Sołowij). 3. zniesienia rewizorów bydła a powierzenia 
ich funkcyi zaprzysięgłym oglądaczom bydła (ref. Dr. 
Leszek Majewski). 4. reformy Oddziału handlowego 
przy Komitecie a w szczególności wyrobienia dla tegoż 
większego kredytu (ref. Dr. Leszek Majewski).

We czwartek dnia 27, czerwca przed południem.

Początek o godzinie 10. Obrady w Sekcyach. 1, Sekcya 
hodowlana: O kontroli mleczności i żywieuiu indywidu- 
alnem (ref. Jan MarszMkowicz). I f . Sekcya ekonomicz­
na a) O dostawach produktów rolniczych dla wojska 
(ref. c. k. Inteudant 11. Korpusu), b) O organizacyi 
dostaw produktów rolniczych dla wojska (ref. Dr. cam. 
August Rodakiewicz).

We czwartek dnia 27 . czerwca po południu. (W  
sali Towarzystwa kredytowego ziemskiego). Posiedzenie 
publiczne. 1. O podniesioniu gospodarstwa łąkowego (ref. 
Bronisław Janowski). 2. O włościach rentowych (ref. 
Dr. cam. August Rodakiewicz). 3. Uchwały w sprawie 
wniosków posiedzenia poufnego i Sekcyj. 4. W ybór 4. 
członków Komitetu w miejsce ustępujących w myśl §. 
38. statutu: Dra Andrzej., ks. Lubomirskiego, Dra
Kornela Paygerta, R. Dw. Dra Tadeusza Piłata i Dyr. 
Józefa Mikułowskiego-Pomorskiego. 5. Sprawozdanie 
Komisyi rachunkowej: a) co do zamknięć rachunków 
za rok 1906; b) co do budżetu na rok 1907. 6. W y­
bór Komisyi rachunkowej.

W e Lwowie, dnia 11.. czerwca 1907.

Komitet c. k. galicyjskiego Towarzystwa gospodarskiego.

Prezes: Sekretarz:

Brykczyński m. p. 

II. Z Oddziału c. k.
Skrochowski m. p. 

Towarz. gosp. w Samborze.
Sprawozdanie delegata do komisyi licencyonoioa- 

nia reproduktorów w okręgu sadowym Samborskim w 
r. 1907.

Pod przewodnictwem prezesa komisyi p. Wiktora 
Potena, i w obecności delegata Wydziału pow, p. K a­
rola Jędrzej o wicza, delegata Oddziału c. k. Tow. gosp. 
Bolesława Kuśniewicza i c. k. weterynarza powiatowe­
go p. W łodz. Fedorowicza, odbyło się w r, 1907. li- 
cencyonowaf.ie stadników w następujących dniach i 
miejscowościach:

1) W  dniu 4. czerwca 1907. w Sąsiadowicach, 
gdzie zalicencyonowano 8. sztuk, a zatem mniej o 3. 
sztuki, aniżeli w r. 1906.

2) W  dniu 5. czerwca w Rajtarowicach zalicen­
cyonowano 14. sztuk, mniej o 4. jak w roku poprzednim.

3) W  dniu 10. czerwca w Czerchawie wydała 
komisya 15. kart licencyjnych —  mniej o 5. jak w r.
1906., wreszcie

4) W  dniu 11. czerwca w Samborze udzielono 
licencyi 38. reproduktorom — o 5. mniej jak w roku 
poprzednim.

Razem wydano w całym okręgu sądowym 75. 
kart licencyjnych —  mniej o 17. jak w r. 1906., któ­
ry to rezultat przedstawia się tern niepomyślniej, ileże 
w poprzednim roku, z powodu powodzi z 7. gmin re­
produktorów do licencyonowania wcale nie dostawiono.

W edług urzędowego wykazu stanu bydła z 1906. 
w całym Samborskim okręgu licencyjnym znachodzi się 
tak w gminach, jak i na obszarach dworskich 18.142. 
krów i 6‘ 359. jałówek, czyli razem 24'501. sztuk, dla 
których zgodnie z przepisami ustawy o licencyonowaniu 
utrzymywaną być powinna minimalna ilość 245. sta­
dników. Odliczając od tej ilości liczbę zalicencyonowa- 
nych w b. r. sztuk: 75, okazuje się brak 170. stadni­
ków, to jest, że w Samborskim okręgu — stosunki ho­
dowlane, najprawdopodobniej w skutek niezwykle suro­
wej zimy i braku paszy w b. r. pogorszyły się znacznie, 
czego dowodem jest i dalsza okoliczność, że w bieżą­
cym roku przedstawiono komisyi licencyonującej o 
17. stadników mniej, aniżeli w roku zeszłym.

W  mieście Samborze (razem z przedmieściami), 
znachodzi się według wykazu urzędowego 1928. sztuk 
krów i jałówek, zaczem wedle ustawy powinno być na 
tę ilość utrzymywanych co najmniej 19. stadników li­
cencjonowanych, w rzeczywistości jednak zalicencyono- 
wała komisya w r. 1906. szktuk 8., a w roku bieżącym 
tylko jedną. Uwzględnić tu jednakże trzeba okoliczność, 
że właściciele stadników_ uchylają się od obowiązku 
przedstawiania swych reproduktorów komisyi licencyo­
nującej. zwłaszcza, że trudno przypuścić, aby aż 7. go­
spodarzy przedmiejskich pozbyć się miało dobytku, któ­
ry nie tylko im samym, ale także i ich sąsiadom jest 
niezbędnie potrzebny. W  tej sprawie należałoby się 
zwrócić z prośbą do Starostwa o skonstatowanie, czy­
li istotnie gospodarze ci przez brak paszy do wyzbycia 
się stadników byli zmuszeni.

Z  ogólnej liczby licencyonowanycb w b. r. stad­
ników —  9. zalicza się do rasy Oldenburskiej, 8. do 
Simentalskiej, a reszta 58 do poprawnej krajowej.

Stadniki rasy Oldenburskiej są przeważnie wła­
snością Komitetu c. k. Towarzystwa gospod., rasy zaś 
Simentalskiej: Obszaru dworskiego w Rfitarowicach.
(6  sztuk).

Ponieważ gmina Neudorf wbrew uchwale powzię­
tej przez komisję hodowlaną, a zatwierdzonej przez

Wzorowe gospodarstwa rolne 
w Bośnii i Hercegowinie. 18

(Ciąg dalszy).

Stosownie do jakości gleby wypada na znawoże- 
nie jednego „dunum" 30 do 50 ctm. oborniku czyli 
6 do 10. fur.

W  okolicach ubogich w słomę, zastąpić można 
mierzwę łodygami kukurudzy, naciną kartoflaną, szuwa­
rem, torfem, ziemią i piaskiem. Przy użyciu ziemi lub 
piasku, powinno się stanowiska dobrze udeptać, przed 
przegrodami zaś należy wybrać rowek o 30 cm. sze­
rokości a 25. cm. głębokości, który wypełnia się suchą 
lekką ziemią w tym celu, ażeby płynne odchody w niej 
zatrzymać się mogły.

Oałe stanowisko pokrywa się nadto 10 do 15. 
cm. warstwą sucbaj ziemi i takiej samej grubości war­
stwą piasku.

Na noc zaścielić trzeba nadto chociażby jak naj­
oszczędniej całe stanowisko mierzwą, którą co rana 
zgartuje się ku przodowi. Zwilżoną ziemię i piasek ra­

zem z odchodami wyrzuca się eodzień rano na obornik 
a natomiast rowek zasypuje się świeżą, suchą ziemią.

W  gnojarni przesypuje się obornik cienką war­
stwą ziemi. Według obliczeń spotrzebowuje się ziemi i 
piasku w dziesięciokrotnej wadze potrzebnej ilości mierzwy.

Jeden metr sześcienny ziemi zmięszanej z piaskiem 
wystarczy w zupełności na 1. miesiąc dla jednej sztuki 
bydła; na okres zimowy przygotować trzeba zawczasu 
potrzebną ilośś ziemi i piasku, przechowując, te mate- 
ryały w suchem miejscu. Ściółka tego rodzaju zyskuje 
na jakości, czem więcej ziemia jest sypką i próchni­
cową.

Prymitywny sposób znawożenia gruntów średnio- 
urodzajnych, które bądź to od gospodarstwa w znacz­
nej znachodzą się odległości, bądź też dla dowozu obor­
nika furami są niedostępne —  polega na tern, że ma­
jący się znawozić kawałek roli ogradza się łatwo prze- 
nośnemi poręczami i do ogrodzenia tego zapędza się 
inwentarz na dwie lub więcej nocy, w którym to cza­
sie przeznaczona pod orkę przestrzeń przez pasące się 
bydło wprost zgnojoną zostaje. Przy szczupłej ilości 
bydła a znaczniejszej przestrzeni roli, znawóżenie tego 
rodzaju przeprowadzać należy przez podział pola na

kilka postojów, do których kolejno, po dokonaner 
przeniesieniu ogrodzenia (barjer) na nowe miejsce, bydł 
na kilka nocy znów się zapędza.

Właścicieli gospodarstw wzorowych zachęcać ns 
leży dalej do zakładania gnojarń kompostowych, ’ 
pewnem oddaleniu od domu mieszkalnego.

Kompost ten tworzy się z wszystkich odpadkó 
nieużytecznych, z gnijących materyi organicznych, z 
śmieci, odchodów kloacznych, z nawozu z drobiu, szli 
mu, błota z dróg, ziemi wybranej z rowów, z liści i t. ]

Wszystkie te materyały układa się warstwami n 
jednem miejscu, dwa razy w ciągu roku przerabia s 
tę masę przez gruntowne wymięszanie, a kiedy kompoi 
znachodzi się już w stanie rozkładu i przegnicia, wi 
wozi się go w zimie na zamarznięte łąki, rozrzuca s: 
zaraz z nastaniem wiosny i zawłócza się go bronan 
jak długo łąki te są jeszcze wilgotne. Gdzie łąk ni 
ma, użyty być może kompost z równie dobrym skutkiei 
do użyźnienia roli i ogrodów jarzynowych. (C. d. n

Saras do wynajęcia 2. piękne pokoje z kuchnią i przynaleźnościami.
Bliższa wiadomość w drukarni Schwarza i Trojana w Samborze.
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Komitet —* utrzymuje stadnika rasy %  Simental, nale­
żałoby odnieść się do Wydziału powiatowego z prośbą, 
aby wymiana tej sztuki na stadnika rasy Oldenburg 
jak najrychlej zarządzoną została. (O.d.n.)

Z wiecu okręgowego
przemysłowc<ho i kupców w Samborze.

(Dokończenie).
Sekretarz Związku samoistnych rękodzielników, 

kupców i przemysłowców we Lwowie p. Getritz, w dłuż- 
szem przemówieniu wykazał korzyści, jakie mieszczanie 
odnieść mogą w razie przyłączenia się do Towarzystwa 
mającego na celu: wzajemną pomoc, solidarne repre­
zentowanie stowrzyszonych na zewnątrz, rozbudzenie 
poczucia obywatelskiego a wreszcie rozwinięcie żywej 
działalności w kierunku podniesienia ekonomicznych sto­
sunków stowarzyszonych. — Środkiem do osiągnięcia 
tych celów jest zorganizowanie się kół miejscowych po 
wszystkich miastach i misateczkach, a obejmujących 
wszystkich rękodzielników i kupców bez różnicy naro­
dowości i wyznania, tudzież przystąpienie tych kół do 
krajowego Związku we Lwowie.

Delegat Związku p, Friihauf przedstawił dalsze 
korzyści, jakie osiągnąć mogą stowarzyszeni rękodziel­
nicy i kupcy na podstawie statutu emerytalnego, za­
pewniającego tak członkom Związku, jakoteż pozostałym 
po nich wdowom stałe zaopatrzenie w granicach takich 
samych kwot, na jakie mężowie byli w kasie pensyjnej 
zabezpieczeni. Sieroty pozostałe po zmarłym ojcu, otrzy­
mywać bądą zaopatrzenie w wysokości połowy emery­
tury, na jaką zmarły ojciec był ubezpieczony.

W  dłuższym wkońcu referacie omówił inspektor 
przemysłowy p. dr. Schenet sprawę samoobrony drob­
nego przemysłu, tudzież sprawę przyszłego rozwoju sto­
sunków ekonomicznych klasy rękodzielniczej przez 
wprowadzenie pożądanych zmian w przepisach nowej 
ustawy przemysłowej.

Jeżeli wiec okręgowy nie obudził wśród naszych 
rękodzielników większego zainteresowania się tak do­
niosłą sprawą i jeżeli udział przemysłowców i kupców 
w zebraniu tern nie był liczny, winę tego przypisać na­
leży w części i Komitetowi, który zajął się urządzeniem 
wiecu, bo po pierwsze: Sala Rady miejskiej, jako zbyt 
szczupła, na zebranie takie nie była odpowiednią, po 
drugie, zapowiedziany przez Komitet termin rozpo­
częcia obrad był o półtorej gedziny opóźniony, po trze­
cie, że nie członek Komitetu p. Polaczek, lecz z po­
wodu słabości p. Burmistrza —  przechadzający się wła­
śnie po promenadzie w rynku p. Wiceburmistrz dr. 
Rogalski zaproszonym być powinien zgodnie z progra­
mem do przywitania wiecujących i przybyłych ze Lwo­
wa delegatów.

Zagajenie wiecu przez p. Polaczka, jakkolwiek 
płynnie dosyć i potoczyście wypowiedziane, przekroczyło 
jednakże znacznie granice słowa wstępnego i uważane 
być mogło poniekąd za referat dość poważny, gdyby 
tylko nie drobna okoliczność, że w przemówieniu swem 
dał się unieść bujnej fantazyi twierdząc, że rolnicy za­
równo z socyalistami przyczyniają się do obecnej nie­
doli rękodzielników i kupców.

Wiadomości bieżące.
Posiedzenie Wydziału Filii Tow. chowu drobiu 

w Samborze odbędzie się we czwartek duia 27. czerwca
1907., o godz. 3. popołudniu, w biurze sekretaryatu Od­
działu Samborskiego c. k. gal. Tow. gospodarskiego (na 
Wyspie,) według następującego po-rządku dziennego: 1) 
Odczytanie protokołu z poprzedniego posiedzenia. 2) Spra­
wozdanie z czynności Wydziału. 3) Przyjęcie nowych 
członków, 4) Prośba p: Natalii Czajkowskiej o przyznanie 
stacyi zarodowej kuropatwiaków włoskich. 5) Prośba p. 
G. Decko o przyznanie stacyi Zielononóżek w zamian 
za stacyę gęsi sybirskich, 6) Wniosek w sprawie sub- 
wencyi na rok 1907. i 7) Wnioski Członków.

X L I I . zwyczajne zgromadzenie Rady Ogólnej
c. k. galic. Tow. gospod. odbędzie się w dniach 26. i 27. 
czerwca b, r. w sali ratuszowej we Lwowie. Program 
Ogólnej Rady umieszczony jest w dziale gospodarczym 
niniejszego numeru. W  posiedzeniach Ogólnej Rady 
weźmie udział Prezes Oddziału Samborskiego p. Stefan 
hr. Komorowski i delegaci Oddziału p. p. ks, D. Hor- 
dyriski, K. Jędrzejowicz, B. Kuśniewicz. Franciszek Ni- 
klewicz i S. Stefanowski.

Uroczystość 40. jubileuszu Sokoła Macierzy i 
zlot okręgowy V. okręgu odbędzie się we Lwowie w 
dniach 29. i 30 b. m. i 1. lipca b. r, W uroczystości 
tej i w zlocie weźmie udział tut. Sokół w sile 3. pluto­
nów ze sztandarem, w ćwiczeniach zaś zlotowych weźmie 
udział 14. tut. Sokołów. —  Wyjazd drużyny Samborskiej 
nastąpi w dniu 28. b. m.

Nieład na tutejszej poczcie. 0(1 dłuższego 
już czasu panują na tut. poczcie stosunki, z jakimi tru- 
dnoby się nawet spotkać w najbardziej zapadłych za­
kątkach naszego kraju, Według udzielonych nam in­
formacji, personal tut. urzędu pocztowego liczy w o- 
gólności 20 osób, który wśród normalnych zresztą 
stosunków, tak obarczony jest pracą, że zaledwie słu­
sznym wymogom naszej publiczności odpowiedzieć jest 
w stanie. Jeżeli się zauważy, iż z tego nielicznego per- 
sonalu 8 osób —  bądźto z powodu choroby, bądź też 
wskutek przeniesień i stałych urlopów, służby nie peł­
ni, pozostaje nieliczna garstka urzędników, którzy ob o­

wiązkom swym, mimo najlepszych chęci sprostać nie 
mogą. Wskutek tego otóż doczekaliśmy się w Sambo­
rze tak smutnych czasów, że miasto liczące około 
20.000 mieszkańców —  pozbawionem jest wprost załat­
wienia choćby najpilniejszych agend na tutejszej poczcie. 
Brak sił urzędniczych spowodował, że od 1. czerwca 
służba nocna została zniesioną a przeto pozbawieni zo­
staliśmy otrzymywania —  najliczniej nocnymi pociąga­
mi nadchodzących korespondencji. Faktem jest, że li­
sty polecone i przekazy, które w zwykłych warunkach 
otrzymywaliśmy wczesnym rankiem, dochodzą nas ekspe- 
dyoyą popołudniową lub też dopiero nazajutrz. Listo­
nosze nieprędzej jak dopiero o godz. 9. rano wycho­
dzą z urzędu, więc też i wiele pilnych listów niepole- 
conych chybia swego celu, na co osobliwie uskarżają 
się kancelarye adwokackie.

Nielepiej dzieje się w telegrafie i telefonie, który 
mimo, że już od */2 roku został tu zainstalowany, nie 
oddaje żadnych publiczności naszej przysług, a łudziłby 
się bardzo ten, ktoby twierdził, że wołając stacyę cen­
tralną choćby całemi godzinami, mógł się jakiegoś po­
łączenia doprosić. Obsada sił w telegrafie została wsku­
tek braku personalu do połowy zredukowana, wskutea 
czego depesze otrzymujemy stale z kilkugodziunem o- 
późnieniem a niejednokrotnie najważniejsze wiadomości 
telegraficzne dochodzą nas zamiast drutem, pocztą, I- 
mieniem oto całej — tak bardzo skutkiem systemu 
oszczędnościowego krzywdzonej miejscowej, jak i za­
miejscowej publicznośći, apelujemy niniejszem do Wys. 
Dyrekcyi poczt i telegrafów we Lwowie, ażeby obecnym, 
tak fatalnym stosunkom i nieładowi przez konieczne 
powiększenie personalu urzędniczego jak najrychlej 
zapobiegła.

W  niezwykle uroczystym obrzędzie odda­
nia ostatniej posługi ś. p. ks. Leonowi Szczawińskiemu, 
tut. gr. kat. Proboszczowi i Szambelauowi Ojca św., któ­
ry się'odbył się w dniu 15. b. m. wziął udział biskup 
przemyski, Excel. ks. Konst. Czechowicz, zaznaczając o- 
becnością swą wysokie uznanie i cześć, jaką Ordynat bi­
skupi otaczał pełną cnót osobę zmarłego Prałata. Dele- 
gacya Kapituły przemyskiej składała się nadto z dwóch 
gremialnych kanoników, księży: "Wojtowicza i Mryca,
którzy z poważną liczhą kapłanów obydwóch ebrządków 
asystowali Władyce w czasie długotrwającego nabożeń­
stwa, tudzież przy odprowadzeniu zwłok na miejsce 
wiecznego spoczynku. Mowę żałobuą w czasie nabożeń­
stwa w cerkwi wygłosił proboszcz z Prus, ks. Bazyii 
Skobielski, nad grobem zaś przemówił krótko, jednakże 
z zacięciem niezwykłego krasomówcy, proboszcz z Bła­
żowa, ks W iktor Kordasiowicz. Przed trumną postępo­
wały z wieńcami delegacye bractw cerkiewnych i licz­
nych Towarzystw, dla których dobra i rozwoju przez 
długie lata pracował ś. p. ks. Prałat w charakterze 
przewodniczącego Rad nadzorczych lub członka tychże. 
Za delegacyami temi podążał następnie chór kandydatów 
tut. Seminaryum nauczycielskiego, do którego przyłą­
czyła się także w części i młodzież gimnazyalna. Na 
niezwykle liczny orszak pogrzebowy złożyły się dalej 
szeregi młodzieży szkół niższych z gronem nauczycielskiem, 
deputacye władz i instytucyi miejscowych i zamiejsco­
wych, a w końcu ogromny zastęp miejscowej inteligencyi, 
mieszczan i włościaństwa. Gr. kat. parafia Samborska 
a także i miasto poniosło z powodu śmierci ś p. ks. Szcza­
wińskiego dotkliwą stratę, bo któż to przewidzieć może, 
czyli wakujące obecnie probostwo powierzone zostanie 
kapłanowi, któryby zarówno jak ś. p. Prałat Szczawiń­
ski sumiennem spełnianiem swych ciężkich obowiązków 
zaskarbić sobie potrafił szacunek i sympatyę mieszkań­
ców Sambora.

Z m arli, f  Ludwika Friedrich, obywatelka mia­
sta Sambora zmarła w dniu 16. czerwca w 77. r. życia. 
f  Jan Misiak, pomocnik kancelaryjny Magistatu zmarł 
w Samborze, dnia 17. czerwca w 44. roku życia. 
f  Bronisław Mańslci, długoletni kupiec i członek licz­
nych Towarzystw zmarł w Samborze, w dniu 21. b. m. 
w 59. roku życia. Nabożeństwo żałobne urządzone sta­
raniem tut. kupców odbędzie się we wtorek, dnia 25. 
b. m. o godz. ’ /,8 . w kościele O. O. Bernardynów. 
Wydział tut. Tow. „Sokół" wezwał wszystkich umun­
durowanych druhów do wzięcia udziału w obrzędzie 
pogrzebowym, który odbędzie się dziś, 23. b. m o godz.
4. po południu.

K o m itet wystawy rolniczo-przemysłowej w Ja- 
■worowie donosi, że z powodu spóźnionej wiosny i ciągłe­
go napływu zgłoszeń ze wszyskich powiatów tak w dzia­
le rolniczym, jak i przemysłowym, termin otwarcia wy­
stawy odroczonym został do 1. września b. r.

Z grom ad zen ie  okręgowe urzędników poczt kla­
sowych, odbędzie się w Samborze, w dniu 23. b, m. po 
południu w sali Rady miejskiej. Na porządku dziennym 
są postulaty urzędników, oiicyentów i ekspedyentów, ma­
jące na celu polepszenie ich bytu i rozwój instytucyi 
pocztowej.

Ze zwględów pedagogicznych. Przez ułożenie 
chodnika po drugiej stronie ulicy Kopernika zaspokojoną 
została długo oczekiwani a nader ważna potrzeba szko­
ły żeńskiej, której dodatnią działalność pod wzgiędem pe- 
dagogicznem brak ten paraliżował. Z pewną niecierpli­
wością oczekujemy stanowczego zarządzenia Dyrekcyj 
szkół żeńskich w tym kierunku, aby panienki, wychodzą­
ce ze szkoły, a powracające do domu w kierunku rynku, 
bezwzględnie szły tylko nowym chodnikiem aż do poczty 
i stąd dopiero rozchodziły się w dowolne strony, aby u- 
sunąć tym sposobem raz na zawsze tłoczenie się dziatwy 
na chodniku głównym wzdłuż ogrodu obok piekarni woj­
skowej. Za takiem zarządzeniem przemawiają względy 
pedagogiczne, których uzasadnienie uważać należy za 
zbyteczne.

Na budowę kaplicy na cmentarzu w Samborze 
otrzymał Komitet w ubiegłym tygodniu kwotę 400 
[czterysta] koron od posła miasta Sambora, Ex.Wojciecha 
hr. Dzieduszyckiego i za ten hojny datek składa Mu 
wyrazy dziękczynne „Bóg zapłać". W  ostatnich dniach 
złożyła także pani Petronela Mudrak 2. korony, za co 
również piękuie dziękujemy. Prostujemy przy tej sposob­
ności zaszłą w ostatniem sprawozdaniu pomyłkę dru­
karską, umieszczoną na tem miejscu Gazety Samborskiej 
z dnia 16. czerwca b. r, w ten sposób, iż pp. Mieczy­
sławowie Koniuszewcy złożyli na cel budowy kaplicy 
nie 1. lecz 2. korony, które do kasy Komitetu zostały 
uiszczone. Za Wydział Komitetu: A. Zennegg, przewo­
dniczący. L. Rożałowski, sekretarz.

Wpisy uczniów do I. klasy gimnazyalnej w Sam­
borze. Dnia 3. i 4. lipca b. r. odDywać się będą wpisy 
tych uczniów, których rodzice mieszkają w Samborze, a 
dnia 5. lipca tych, których rodzice mioszkają poza Sam­
borem, zawsze od godziny 3. do 6. po południu. Każdy 
uczeń ma przedłożyć: 1) metrykę na dowód, że w r. 1907. 
ukończy przynajmiej 10. rok; 2) świadectwo rewakcyna- 
cyi ospy; 3) ostatnie świadectwo szkolne, jeżeli do szko­
ły uczęszczał. Przy wpisie ma być obecny: ojciec, matka 
lub opiekun. Przy wpisie należy zapłacić: 1) taksę wstęp­
ną (4'20. K.); 2) datek na zbiory naukowe (2. K.); 3) 
datek na gry i zabawy (1. K.) który pobierać się bę­
dzie przy wpisie (a nie w lutym 1908.) na mocy re­
skryptu Rady szkolnej z 4|3 1907. 1, 7338. Datki na 
rzecz ubogiej młodzieży przyjmie się z wdzięcznością. 
Dnia 6. lipca, c godz. 10. rano zacznie się egzamin 
wstępny piśmienny, a o godz. 3. po południu egzamin 
ustny. Oprócz przyborów do pisania, mają uczniowie 
przynieść z sobą książkę polską i niemiecką z klasy IV 
szkoły ludowej Dyrekcya c. k. gimnazyum w Samborze

Z  życia towarzyskiego. Dnia 14. czerwca 
odbył się ślub profesora gim., p. Marka Gottfrieda, z pan­
ną Zeimerówną w domu pp. Zeimerów, w obecności ro
dżiny pp. Młodych i wielu Profesorów gimnazyalnycli 
i Dyrektora. Z wyjątkiem modlitw obrzędowych hebraj­
skich, ślub odbył się w języku polskim. Jest to nowość 
na Samborskim gruncie. Dotąd sądzono, że język Schil­
lera i Gothego jest uroczystszy, niż język Mickiewicza, 
Krasińskiego i Słowackiego; odtąd jeżyk polski będzie 
prawdopodobnie uważany ża równie uroczysty. Kto po­
starał się o tę zmianę języka niemieckiego na polski 
przy ślubie, nie wiemy; ale to wiemy, że należy sio mu 
za to uznanie, jak należy się uznanie p. rabinowi Lewi­
nowi, który raz pokazał, że język polski nie obniża uro­
czystości zaślubin.

Konkurs na 35. miejsc w bursie Towarzystwa 
wzajemnych ubezpieczeń urzędników prywatnych im. Je­
rzego hr. Dunin-Borkowskiego we Lwowie przy ul. Szy- 
monowiczów 6. ogłasza Wydział centralny tego Towa­
rzystwa. Przyjęci mogą być tylko synowie wzgl. sieroty 
urzędników prywatnych członków lub emerytów Tow., 
uczniowie glmnazyów lub szkół realnych i mają wnosić | 
podania o przyjęcie do bursy do Wydziiriii cemtralnegc 
Towarzystwa (Lwów, hotel George’a) najpóźniel do 31. 
lipca 1907. Do podania musi być dołączona metryka 
chrztu, lekarskie świadectwo zdrowia i szczepionej ospy 
i ostatnie świadectwo szkolne z dobrym co najmniej po­
stępem. inne bliższe warunki przyjęcia do bursy poda 
Wydział centralny Towarzystwa.

Bodowe. Centrali i roboty przygotowawcze do 
zainstalowania oświetlenia elektrycznego w naszem mie­
ście postępują raźno naprzód, jest zatem nadzieja, że 
mizerne oświetlanie miasta naftą, zakończy się najpóźniej 
z końcem września b. r.

Szanownej R edakcji „Czasu", radzimy 
zasięgnąć bliższych informacyi co do kierunku i tenden- 
eyi naszego pisma wprost u tych organów, któro wyda­
wnictwo nasze snbwencyonują, i które jedynie do wyda­
wania opinii o naszej działalności są powołane. Oddawa­
nie przysług rolnikom bez względu na ich narodowość, 
może nieraz być czasem pożyteczniejszem, aniżeli przy- 
słngiwanie się jednemu tylko stronnictwu.

Pożar. W Kulczycach szlacheckich spłonęły w 
dniu 13. b. m. rano, dwa domy i dwie stodoły. Przyczy­
ną pożaru było prawdopodobnie podpalenie, gdyż podej­
rzanego o tą zbrodnię byłego budnika kolejowego, Za­
rembę, żandamerya w dniu 19. b. m. do Iwanowej chaty 
przystawiła.

W ydział męskiego Tow. św. Wincentego & Paulo 
składa za naszem pośrednictwem J. Excel Wojciechowi 
hr. Dzieduszyckiemu za szczodry datek złożouy na rzecz 
biednych w kw. 100. kor. najserdeczniejsze podziękowanie.

Bisknpi polscy w Ameryce. Stolica Apostolska 
zgodziła się na mianowmnie dwóch biskupów polskich w 
Ameryce. Biskupem sufraganem dyecezyi Chicago został 
ks. Stanisław Nawrocki, rektor polskiej parafii na Bridge- 
forcie w Chicago, a biskupem sufraganem dyecezyi 
Buffalo został tamtejszy proboszcz, ks. Jan Pitas.

No%vy m undur dla pieszej obrony kraj. Wedle 
rozporządzenia ministerstwa obrony kraj., będą piesze 
pułki obrony kraj. mieć obecnie taki sam mundur jak 
strzelcy. Tylko obrona kraj. będzie miała guziki białe, 
zaś strzelcy żółte. Zaprowadzenie nowych mundurów na­
stąpi jednakże dopiero po zużyciu wielkich zapasów do­
tychczasowych mundurów, co potrwa kilka lat.

Nowy rower. Jeden ze saskich inżynierów wyna­
lazł nowy rower, nie posiadający kół pneumatycznych. 
Koła sporządzone są z szeregu obręczy, spojonych ze 
sobą promieniami. Zewnętrzna obręcz jest także stalowa, 
ale wydrążona, skutkiem czego może się uginać w da­
nym razie jak obręcz gumowa. Próba wypadła podobno 
bardzo dobrze.

Pierwszorzędny Z A K Ł A D  P O G R Z E B O W Y  Filipiny Bukietyńskiej
" w SAMBORZE, n a  u s ł u g i  w  k a ż d e j  c h w i l i  d n ia  i  n o c y .
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N A D E S Ł A N E

Oświadczenie.
Na podstawie aktu notaryalnie legaiizowaD i go  

z dnia 28. maja 1907, rozwiązany został kontrakt 
kupna i sprzedaży pomiędzy niżej podpisanym F er­
dynandem Ferentzem, żoną jego Maryą Ferentzową 
i córką ich Eugenią Ferentzówną a p. Stanisławem 
Stouclem, skutkiem czego p, Stanisław Stoneel, zrze­
kając się wszystkich praw i pretensyi do współ­
udziału w posiadaniu księgarni w Samborze —  ze 
spółki pobrowolnie wystąpił.

Mam tedy zaszczyt zawiadomić niniejszem tak 
P. T. Publiczność, jakoteź wszystkie strony intereso­
wane, że od powyżej wym ienionego dnia ani jakich­
kolwiek długów , ani też żadnych innych pretensyi, 
pochodzących ze strony p. Stanisława Stoncla nie 
uznaję i w  przyszłości uznawać nie będę.

W  Samborze dnia 11. czerwca 19Ó7.
Ferdynand Ferentz 

właściciel księgarni w Samborze.
2-2

D E N T Y S T A

Dr. Ignacy Sandauer
ordynuje we Lwowie ul. Sykstuska 16. 

Plomby złote i porcelanowe, zęby sztuczne, 
korony, mostki.

66

Dr. Alexander Ruczfea,
były asysłent polikliniki dentystycznej w Krakowie, 
specyalista w zakresie chorób jamy ustnej i dentysta 
ordynuje już od g. 8 — 12 i od 2 -4  w  S a - n a b o -  
r z e ,  K y n e l s ,  kamienica P. I. Sznajdrowej 47?

Fabryka p. S. Gurgula
c. k. dostawcy Dworu z Jarosławia, dostarczy­
ła Szpitalowi dla dzieci im. św. Zofii we Lwo­
wie mączkę swojego wyrobu dla przedsięwzię­
cia odpowiednich doświadczeń.

Mączkę tę o chemicznym składzie mączek 
Zawierających mleko, podawałem dzieciom prze­
bywającym w Szpitalu św. Zofii i przekonałem 
się, że mączką wyrobu fabryki p. GURGULA, 
ebętnie spożywaną przez dzieci, uzyskać można 
zupełnie te same wyniki, jak innymi tego ro­
dzaju przetworami, dlatego też polecam mączkę 
tę jako wyród krajowy w tych przypadkach, 
w których wskazanem jest podawanie mączek 
tego rodzaju.

Lwów, 15. kwietnia 1907.

Dr. Jan Raczyński, 
prof. chorób dzieci w Uniwersytecie 

lwowskim i Dyrektor Szpitala dla 
dzieci im. św. Zofii.

Znane z dobroci od lat wielu 

B u c i k i  dla Pań, Panów i Dzieci
O R A Z

kalosze Petersburskie
poleca  n a j t a n i e j

Antoni Milewski w Samborze.
Zlecenia zamiejscowe uskuteczniają się odwrotną pocztą 

nie licząc nic za opakowanie.

X X X X X X X X X X X X X X X X X X X  
X X X X X X X X X X X X X X X X X X X

Wprost zadziwiająco niskie ceny na materyały
budowlane podaje 2-3

Bolesław Pawulski
w Samborze, obok Ryznyci,

które zawsze ma na składzie jakoto:

Cement „Szczakowski", Gips, Ter, Karbolineum, 
Papy dachowe, płyty izolacyjne do murów itp.

Poleca też bogato zaopatrzony fabryczny skład 

Farb, Pokostów, Lakierów do podłóg, Farby 
czerwonej na dacbv, Lakierów do tablic szkol­

nych, Pendzli i Szczotek.
Artykuły browarnicze, hirurgiczne i gumowe.
Wysyłka na prowincyę uskutecznia się odwrotnie.

xxxxxxxxxxxxxxxxxxx xxxxxxxxxxxxxxxxxxx

PANNY
poszukuje drukarnia Schwarza i Trojana w Samborze.

L. cz. E 1418|7.

Edykt licytacyjny.
Dniu 17. lipca 1907. o godzinie lO. 

przed południem odbędzie się w Oddziele Nr. III. 
Sądu tutejszego licytacya realności w K i i I c z y - 
cach whl, 621.

Rolę i łąkę oceniono na 3200. Kor.
Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie nastąpi, 

wynosi 2133. Kor. 32. hal.
Warunki licytacyjne i inne odnośne dokumenta 

przejrzeć można w Sądzie tutejszym w Oddziele Nr. III.
Takie prawa, w obec których niniejsza licytacja 

byłaby niedopuszczalną, należy zgłosić do sądu najpóźj 
niej przy wyznaczonym terminie licytacyjnym, inacze- 
roszczenia tego rodzaju co do samych nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub ciężary na 
powyższej nieruchomości bądź obecnie już istnieją, bądź 
w toku postępowania licytacyjnego powstaną, zawiada­
miane będą o dalszych wydarzeniach tego postępowa 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, jeśli nie 
mieszkają w okręgu sądu niżej wymienionego i nie 
wskażą temuż sądowi pełnomocnika do doręczeń w sie­
dzibie sądu zamieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy w Samborze, Oddział III
dnia 1. czerwca 1907. 1— 1

L. cz. E . 1924|7.

Edykt licytacyjny. 8
Dnia 21. sierpnia 1907. o godzinie 9. przed 

p o łu d n ie m  odbędzie się w Oddziele Nr. III . Sądu 
tutejszego licytacya połowy realności w Łanowi 
cacii whl. 557.

Połowę budynków oceniono na 375. K or. zaś rolę 
na 1500. Kor.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie nastąpi, 
wynosi 1350. Kor.

Warunki licytacyjne i inne odnośne dokumenta 
przejrzeć można w Sądzie tutejszym w Oddziele Nr. III.

Takie prawa, wobec których niniejsza licytacya 
byłaby niedopuszczalną, należy zgłosić do Sądu naj­
później przy wyznaczonym terminie licytacyjnym, inaczej 
roszczenia tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub ciężary na 
powyższej nieruchomości bądź obecnie już istnieją, 
bądź w toku postępowania licytacyjnego powstaną, za­
wiadamiane będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymienionego 
i nie wskażą temuż sądowi pełnomocnika do doręczeń, 
w siedzibie sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy w Samborze, Oddział III
1 —  1. dnia 7. czerwca 1907.

Nawet najwybredniejszych smakoszy potrafią zadowolić 

tutki cygaretowe 30

F  R A  M
s  w a t ą  „ S a l v a s o l “ .

Bibułka zrobioną jest z najdelikatniejszych włókien liści 
morwowych, więc nic dziwnego, że pali się lekko i ró 
wno, a dym jest łagodny i chłodny. Własności te pod­

wyższa jeszcze umieszczona w ustniku 
„\7 U r ^ T - / ^  S A L V E S O L “ .

Nadaje się do tytoni lekkich, mniej do średnio m oc­
nych wskutek swego nader delikatnego włókna roślin­
nego, Każdy palący tytoń, chcąc uniknąć zatrucia ni­
kotyną, powinien palić tylko w cygarniczkach szklanych 
z watą „Salvesołu. —  Oryginalny pakiecik „Waty Sal- 
vesolu wystarcza na 200—400,'papierosów lub cygar 
1000, sztuk tutek „Fram “ 3. kor. — 10. cygarniczce 
l . K .  20. h. Pakiecik waty „SaIvesol“ 30. lub 60. h.

Zakład przemysłowy wyrobów^papierowych „Noria*

Mr. W. Bełdowski, Kraków.
Do nabycia w Samborze u p. Altera Liebermanna.

i n g e r  Co
Tow. Akc. 

maszyn do szycia
otworzyła 25

F I L I Ę
w Samborze, przy ul. Kopernika I. 4 .

Utrzymuje na składzie maszyny do użytku 
familijnego wszelkich celów przemysłowych i fa­
brycznych tudzież wszelkie części do maszyn 
gły, nici, jedwab itp. najprzedniejszej jakości.

Filia : Wyłącznej sprzedaży na wschodnią Galicyę

krajowego węgla kamiennego
z kopalń: Gwarectwa Jaworznickiego

i J. E. Andrzeja hr. Potockiego we Lwowie

założona w dniu 1. lipca 1905 w Samborze Rlich 1. 1 
pośredniczyć będzie w dostarczaniu powiatom : 

Samborskiemu i starosamborskiemu Ę G L I
kamiennych w ładunkach (na razie tylko) wagonowych 
opłacone do stacyi kolei w Samborze po następująoych 
cenach za wagon (o 10.000 K g.) obow. od 1|9. 1906,

I. Węgle grubo z Jaworzna 240 K. — h
II. „ kostkowe I. „ 234 „ — „
III. „ „  II. „ 225 „ — „
IV. „ orzechowe I „ 200 „ — „

V. W. orzechowe II. 190 K. — h. VI. Węgle miałowe 185 K — b

Cena powyższych gatunków węgli z Jaworzna dla 
odbiorców z magazynu kolejowego W Starym Samborze 
wyższą będzie na wagonie o 10 K ., a węgli ze Sierszy 
o 7 K . 30 h. od ceny w Samborze. W  magazynie kole­
jowym Dublany Kranzberg cena każdego wagonu wyższą 
będzie od Samborskiej o 9'90 K . dla węgli z Jaworzna 
wreszcie dla stacyi Nadyby Wojutycze cena dla węgli 
z Jaworzna wyższa na wagonie od ceny w Samborze 

o 5. Kor. 10 li.

Łaskawe zamówienia przyjmuje dyrektor filii 
Stanisław Stefanowski.

Powiększony handel galanteryjny

Alfreda Skowrońskiego
PO L E C A

wielki wybór nowości galanteryjnych i norymberskich, 
obuwia z najlepszych fabryk, 

bielizny męskiej, krawatek, kołnierzyków i manszetów, 
skład perfum i mydeł wyrobu krajowego i zagranicz. 

Czapki studenckie i odznaki 
po cenach u m i a r k o w a n y c h .  48

z ogrodem i polem w Samborze z wo!nej ręki do sprzedani
Bliższa wiadomość w DRUKARNI u p. Stanisława Trojana.
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N A  K A S Z E L ,
kto się nie leczy, dopuszcza się 

powolnego samobójstwa
K A I S E R A

piersiowe karmelki
ekstrakt słodowy, bardzo sma­
czny wypróbowauy przez le­
karzy ł zalecany przeciw ka­
szlowi, chrypce, katarom, za- 
flegmienio i katarowi gardła. 
J C I O  notaryalnie uwierzy- 
^  telnionycli świadectw 
stwierdza skuteczność tego 

leczniczego środka. 30 —30
Paczki po 20 i 40 hal.

P u s z k a  8 0  hal.
u S.W. Langingera, i w aptekach 
pp. J. Pankiewicza, H. Wohla i 
J. Lepiankiewicza w Samborze i 
w aptek. G. JT. Tobiaszka i E.G. 

Reina w Drohobyczu.

Przez Wysokie c. k. Namiestnictwo 
kęncesyonowane

Biuro podróży
CM M | M2 i spedycyjne

Zofii Biesiadeckiej
O ś w i ę c i m ,  (dworzec) 

sprzedaje bilety okrętowe
I ., I I .  i I I I . klasy

do Ameryki i Kanady
oraz bilety kolejowe amerykań­

skie i kanadyjskie.
Prospekty darmo i opłatnie.

Świeże nawozy sztuczne.
Dla członków Oddziału c. k. gal. Tow. gospod. 

po cenach nabycia:
Mączkę kostną (2. azotu, 12. kw. fosf.) po 12 

koron za 100 kg.
Superfosfat z czystych kości ( ‘ / t —16) po II 

kor. — . h. za 100 kg.
dostarcza Sekretaryat Oddziału c. k. gal. Tow. gospod. 

Sambor, Blich I. 1.

Starszego lekarza sztabowego i fizyka dra G. Schmidta 
S Ł Y N N Y

OLEJEK SŁUCHOWY
usuwa chwilową głuchotę, cieczenie z uszów, szum 

w uszach i przytępiony słuch nawet w zastarzałych 
wypadkach. Sprowadzić można za 2. złr. flaszkę z opi­

sem użycia, przez aptekę
E I T B L  4

przedtem

Z. Ruckera we Lwowie.

l O O H B O O H M O O n L l O O i
W kaźdem mieszkaniu najsilniejszą

wilgoć i grzyb
usuwa się patentowanym sposobem zapomocą

99
od iat 10-ciu wypróbowanego .

 ̂ - j niezawodnego środka.
PATE N TO W AN E  NIEPALNE

„PŁYTY SŁOMIANE"
z fabryki „HYGTKKA" 

do budowy ścian działowych, (głosu nieprzepuszcza- 
jących) domków, willi, baraków, wież naftowych, 
baszt wiszących, erkierów, wykładania ścian dre­

wnianych i budowy pokoi na strychach. 
Tysiące metrów kwadratowych spotrzebywano 

już do budowy we Lwowie i na prowincyi. 
Zamówienia przyjmuje:

Spółka handlowa w Samborze
Blich 1. 1 Wyspa.

i o o i I O O I 14001 I O O I

O W  E R  nowy
„Helical Premier" do sprzedania.

Bliższa wiadomość w drukarni Schwarza i Trojana.

ROZKŁAD JAZDY
ważny od 1, maja 1907.

Przyjeżdżają
Drohobycza: 6"58 rano

11-25 przedpołudniem 
6-54 wieczór
12-32 w nocy.
z Chyrowa: 5-42 rano 
H"20 przedpołudniem 
6'40 wieczór 10.01 wieczór 
3-07 rano.
ze Lwowa,: 8-11 rano 
11-15 przedp. 6"45 wieczór 
|-00 w nocy 
ze Sianek: 8-01 rano 
l|-00 przedpołudniem 
6.80 wieczór 
Rudek; 6 30 rano.

Odjeżdżają N
do Drohobycza: 1135 przedp 
6"55 wieczór
10-06 wieczór 
3-11 rano
do Chyrowa: 7'08 rano
11-40 przedpołudniem 
4 05 po południu 
7'20 wioczór
!• 10 w nocy
do Lwowa: 5*17 8"18 rano 
11-45 przedpołudniem 
7"05 wieczór 
do Sianek: 8-30 rano 
1250 w południe 
7"10 wieczór

80  0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0  oooooooooooooooooo
Szkodliwość nikotyny usunięta.

m

pochłania nikotynę, a właściwie naukowo wyrażając się, 
tworzy z nikotyną związek chemiezny nierozpuszczalny 
w wilgoci i tej to właściwości zawdzięczać należy, że 
nikotyna nie dostaje się do ust, a tern samem usuwa 
się jej szkodliwe działanie.

O dobroci i doniosłem znaczeniu tego preparatu 
świadczą rozpowszechnione tutki cygaretowe ze >Salve- 
SOlem“ — oraz uznanie, jakiem raczył mnie zaszczycić 
W . Pan Prof. Dr, A . Mars.

W. P. Mr. W. Bełdowski w Krakowie.
Z przyjemnością donoszę W. Panu, źe od czasu, jak uży­

wam Pańskiej waty „Salvesol“ w cygarniczkach szklanych, nie 
doznaję przykrych objawów, które mi dokuczały skutkiem pale­
nia tytoniu. Wobec tego upraszam o nadesłanie mi za pobra­
niem pocztowem i t. d.

Lwów, 2 maja 1908. Z wysokiem poważaniem
Prof. dr. Antoni Mars.

Oryginalny pakiecik "„Waty :Salvesol“ wystarcza na 
200 — 400. papierosów lub cygar. —  1000. tutek ze 
„Salvesolem“  K . 2 -80. —  1. pakiecik waty ,,Salvesol“ 
30. lub 60. li. —  10. cygarniczek szklanych 1. K . 20. h.

W yroby te poleca: 29

Zakład przemysłowy wyrobów papierowych „NORIS„

Mr. W. Bddowsk', Kraków.
Do nabycia w Samborze u Altera Liebermanna 

88888888888888888%
Krajowe zastępstwo sprzedaży 
SOLI dla BYDŁA w Samborze
powierzyło z dniem 1-go sierpnia 1905. roku 

detajliczną sprzedaż tej soli

p. Janow i Skow rońskiem u,
w Samborze, (rynek 1. 11.) 

który obowiązany jest ten artykuł utrzymy­
wać zawsze na składzie w odpowiednej ilości. 
50 kilgr. worek SO LI dla B Y D Ł A  razem 
z workiem kosztuje 4 korony 90 hal., bez 
worka 4 korony 50 hal., jednakże za worek 
należy uiścić kaucyę w kwocie 40 hal. —  
W  mniejszych ilościach sprzedawaną będzie 
SÓ L bez opakowania w cenie po 9 lialerzy 

za jeden kilogram.
Każdy gospodarz chcąc mieć zdrowy, 

silny i ładny, żywy inwentarz, bez podawania 
mu od czasu do czasu a szczególniej w mie­
siącach jesiennych i zimowych soli —  do 
rezultatu tego nigdy nie dojdzie.

Konikowe mydło liliowo mleczne
Bergmanna i Ski w Dreźnie i Tęczynie n/E.

najskuteczniejsze ze wszystkich leczniczyoh mydeł, które 
-  jak świadczą o tom codziennie otrzymywane pisma 

pochwalne usuwa piegi i przyczynia się do utrzymania 
zdrowej, delikatnej i różowej cery.

Do nabycia w cenie po 80. ha), za sztukę we wszystkich 
aptekach, drogueryaeh, salonach fryzyerskioh i składach 
perfum i mydoł (14 — 40)

¥ = ■ = ■ = ■ = ■ = ■ 2

Zarząd sprzedaży
stow. zar. z ogr. por. utrzymuje na składzie w realność 
pod 1. 1. na Blicliu (W yspa) w Samborze wszelkie gatunki

nawozów sztucznych
jak mączki kostne, superfosfaty z czystych kości i mi­
neralne tudzież mączkę żużlową Thomasa w cenie
nabycia —  i pośredniczy w zbiorowych, całowagono- 
wych zamówieniach tych nawozów, celem zaoszczędzenia 
P. T . Rolnikom kosztów przewozu. —  Nawozy sztuczne 
sprowadza Spółka handlowa przez Związek handlowy 

Kółek rolniczych w Krakowie.

Krajowe zastępstwo sprzedaży KAINITU
utrzymuje na składzie w realności pod 1. 1. na Blichu 
obok c. k. Sądu obwodowego w Samborze sól nawo­
zową (kainit) w cenie po 2 kor. 70 hal. za 100 klgr. 
z workiem —  i pośredniczy w dostawach całowagonowych 
dla P. T. Obszarów, dworskich i gmin powiatu Sambor­

skiego;

K U P U J C I E !
KAWĘ-fSr'Wolnego.
K A W A  Z D R O W O T N A  wyrabianą jest z fig, żyta 

jarego i żołędzi a Ż Y T N IA  z żyta jarego. 
Badane są przez U N IW E R S Y T E T  M E D Y C Z N Y  
W E  L W O W IE  i polecone dla dzieci, słabowitych 
w cierpieniach nerwowych i słabościach kobiecych 

W obec tego, że kawa zwyczajna zawiera w sobie 
truciznę „K ofeiny", a zatem jest dla zdrowia wielce 
szkodliwą i wobec tego, że tak u nas zakorzeniona 
kawa „Kneipowska" sprowadzana jest od naszych 
największych wrogów Prusaków a cykorya Franka 
również z zagranicy, —

—  powinien każdy prawdziwie dom Polski tamte 
wszystkie porzucić i zaprowadzić u siebie kawę swoj­
ską. „ K A W Ę  Z D R O W O T N A "  i „ K A W Ę  
Ż Y T N IĄ "  W O L N E G O .

Tę „Z D R O W O T N Ą " jako doskonalszą polecam 
tak dla dzieci, jakoteż starszych, a „Ż Y T N IĄ "  prze- 
dewszystkiem dla dzieci. Zaś obydwie gorąco polecić 
mogę przy obstrukcyi i w dolegliwościach żołądka.

Do nabycia we wszystkich handlach korzennych 
i drogueryaeh. n s

A. WOLNY, STANISŁAW ÓW .

f ?A J A DO WYLĘGU
p M  kur: Bramaputra Minorek, Langsbanów, 

Kukułek belgijskich i Zielononóżek pol­
skich, kaczek Peking i pantarek sprzedaje 

Zarząd centralnej stacyi Tow. chowu drobiu w Sam- 
borze-Wyspa, po cenie 20. i 10. hal. za sztukę. 4-4

Z A  S P Ł A T Ą  W  R A T A C H !

tudzież K L E JN O T Y  t e  
złota i srebra wysyła Każ­

demu za spłatą w ratach miesięcznych od 3. koron 
począwszy dom wysyłki zegarków MENDL  

we W iednia IX|I. Porzellangasse Nr. 25. 
Cennik za nadesłaniem marki pocztowej. , 7-156

00
PO

n>

Jan Skowroński
w Samborze, rynek 1. 11. 

poleca swój bogato zaopatrzony sk ład :
towarów korzennych, w i n, delikatesów
Wielki wybór rozoiisów, wódek krajowych i za­
granicznych, rumów bremskich, Cuba i Jamaika 

koniaków francuskich i węgierskich.
W IN A  austryackie, węgierskie, hiszpańskie, 

reńskie, francuskie, dalmatyńskie, tyrol­
skie, i szampańskie.

M IO D Y  kuracyjne, ziołowe, korzenne i ka­
sztelańskie.

Główny skład H E R B A T  i K A W .
Wszelkie przybory szkolne i kancalaryjne, 
M Ą K A , K R U P Y , K R U P K I i K A S Z E .
Wielki wybór P IE R N IK Ó W  z fabryki St.

Gurgula w Jarosławiu.
M AGGT, kompoty, O G Ó R K I i korniszony. 
PO K O ST, terpentyna, O L IW A  do maszyn, 

francuska M A S A  do zapuszczania podłóg 
i najnowszy L A K IE R  do podłóg bezwon- 
ny, który w przeciągu 5 minut wysycha. 

M Y D Ł O , K R O C H M A L  ryżowy, pszenny, 
Bażanta i Hoffmanna.

F A R B K A  proszkowa i w kostkach. 107

Pokoje do śniadań.
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& drukarni Scnwarza i Trojana w Samborze.


